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M a m u rw z  Sziget, w lipeu.

(2, którzy od plcrwaej chwili mogą śle­
dzić praelaeg procosu, względnie odgrywać 
Czynną rolę, są niemile zdziwieni, że prasa 
polaka, * wyjątkiem lwowskiej, zbyt mało 
• t: iabetreeiije, a niejednokrotnie) podaje wia- 

, flomnftrf, któme zazwyczni są jednostronne, 
■lbo bezpodstawne. Przykładem pogłoska o 
ramaarze przeniesienia procesu do Stanisłu- 
m w Ł  Oczywiście głównym tego powodem 
Jert brak reprezentantów prasy, którzv z mu 
n a d  byli wobec szykan. opuścić sole" sądo­
wą i wy,3(iluu5 Z Marmarosz Sziget. Wsku­
tek tego obrona znajduje się w bardzo 
praykroj sytuacyi, ponieważ członkowie try-

t ^ a g e d y a  „ ż e l a z n e j  b r y g a d y " .

jl)L d  doniesienia. — Orgie cenzury. — Goście z 'Polski. — Ostre kon­
flikty przewodnicrącego z obroną.

(Kcr^spondencya wlusna „Nowego Kuryera Krakowskiego").

lu n a lu  zw racają  się n iejedno! rotom  na 
podstaw ie m edokładnych , wzsdędnie nieści­
słych spraw ozdań dziennikarsk ich  z prote- 

tnmi do ławy obrońców.

P ro testy , k tó re  obrona podniosła z powo-. 
du w yjątkow ych zarządzeń w ładz, cenzury 
listów  i telegram ów , ograniczeń i u trudn ień  
policyjnych, praw ie n ie  odniosły żadnego 
skutku. C enzura nie została  ucbyluną, 
w szyslnłe p ryw atne  1 urzędow o korespon- 
deneye adw okatów , n aw et odnoszące się 
ściSIo do pro"e-u. a  zatem chronione bez­
względną tajem nicą urzędow ą, podlegają 
dalej jak  najściślejszej cenzurze. Znany ze 

spjawozdau dziennikarskich pt-otest ławy

obrońców, za łatw iony  został wpraw dzie for­
m alnie ^rzez sąd  i 4 generalną kom endę we 
Lwowie, mimo to  jed n ak  „s ta tu s  quo a n tę "  
nie doznał żadnej zm iany. Zresztą obrońcy 
oswoili się już z w yjątkow o „m iłą" atm o­
sferą, ja k a  panu je  w go.ścinaem M atm arosz.

Od czasu  do czasu p rzy jeżdżają  do  51. 
*ybitne osobistości, k tó re  żywo in teresu ją  
i o losem  żołni irzy  II. k arpack ie j b rygady , 

'f - tw i tu  sta le  Jerzy ' lir. T a n  o w s k i ,  dę­
li r a t  rządu  polskiego z W arszaw y.

W osatnich d ria c h  przybył do M. ks. Ran. 
■liłowicki, de legat arcy b isk u p a  Blczewskic- 
go, k tó ry  zapow iedział swój p rzy jazd  n a  
osta tn ie  dni rozpraw y. Baw i tam  rów nież 
ks. biskup B andurski; przysłuchiw ał się ks. 
biskup z w idocznem  w zruszeniem  rozpraw ie 
i przesłuchaniu  oskarżonych, Ltóro niejed­
nokro tn ie obfitujo w moTTU . Jy  pc dni osie i  
w strząsające.

W  ostatnich kiiiui dniam i b. ło ;,i \  vr cza* 
sic rozpraw , odczuć siiue znużenie i  zdenek<- 
wowame oskariodyth, ja k  n i w i e j  i ła­

wy obrońców  —  g łów nP  nr t le  p y tań  k ie ru ­
jącego  rozpraw ą kap . B arieka , k tó ry  opróe* 
w ypadków  i faktów  k ry ty czn e j nocy  15 lu ­
tego , usiłuje w ybadać, co oskarżen i m yśleli 
proed odm arszem , w  czasie pochodu, co są ­
dzą o zam iarach i planach bryg. H allera  I 
m ajo ra  Zagórskiego i  u  p. P y ta -Ja  te  do­
prow adziły  do ostrego kcnU Ikta  przewodni­
czącego z obroną, k tó ry  w  końcu  zaostrzy ł 
się do tego stopnia, że 20 czerw ca zgłosfłi 
obrońcy: d r  L iebcrm ann i  d r  O strow ski sze­
reg  w niosków , odnoszących się do całego 
to k u  dotychczasow ego postępowania

Dr Ł ieb en aan n  podnosi m iędzy in n j mi, 
w niosek o przeniesienie ekspozy tu ry  gądta 
poiowego 4-tej generalnej kom endy z l la r -  
m arosz n a  te ry to iy u in  austrynckde —- co 
zapew ne w yw ołało w spom nianą n a  wst.cj>!e 
pogłoskę o przeniesieniu rozpraw y do S ta­
nisław ow a. —  Dr. O strow ski złożył ośw iad­
czenie w  im ieniu ław y  obrońców, k tó ra  po­
uczyła oskarżonych, że n a  przyszłość —  
zgodnie z obowiązującemu przepisam i u s ta ­
w y —  m ają praw o odm aw iać odoowiedzS 
n a  pyta. i. i a. k tó ro  poza fak łam ' odnoszą się 
w yłącznie do m yśli, jak ie  m ieli w  te j łub  
owej (hw ili. N ad to  d r O. zgłosił i uzasadnił 
wnioisek o odczytanie —  po każdorazow em  
przesłuchaniu  oskarżonego —  pro tokółu  
z przesłuchania jego  w śledztw ie, a to  ze 
w zględu n a  fak t, że n iejednokro tn ie  w  cza­
sie rozpraw y p ad a ły  uw agi o znacznych rze­
kom o różnicach w  zeznaniach oskarżonych. 
W  istocie jed n ak  rzeczy zeznania te  są iden­
tyczne  ze stanow iskiem , jak ie  poszczegól­
ni oskarżeni zajęli od pierw szej d rw ili w 
śledztwie.

W yw ody : ń :ów  zajęły  Cały dzień. T ry­
bunał w obc” w szystkich w niosków , z g a ­
szonych przez obronę, za ją ł stanow isko od­
mowne.
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Handel 2 Ukrainą —
jedną z przyczyn drożyzny

Kiaków, 3 iipca.
* Podpisanie pokoju z Ukraina w Brześciu

litewskim było podyktowano rzekomo inti 
jresem gospodarczym monarchii. iTokój, za- 
IWarŁy dla chicha, miał przynieść ulgę w 
ciężkich stosunkach aprowizaęyjnych pań­
stwa. Niestety, już w niedługim czarne na- 
dzhyą, pokładać w tym ,.jufcQ}a dla ciiie- 
ba“, okrzały się picnnciui. Y^ratwMp ofi- 
icySłna statyalwha .-wykazuje, że z Ufctait^ 
(ftyąHSZiono ofoło 6.000 avą«au6w róŚJMCn 
IJtjsgetilfTfcr do m ocarstw  csEnfeaflnjKjj, z <tz©» 
go mcnarcMa otrzymała 4 OuU wagoijńj^ 
Gańcy i jednak dosloiy s :ę z tego tylko zbi- 
kczno ilości. Po sprawiedliwości monarchii 
powinno się było dostać wszystko, uwzględ­
niając to, żo Niemcy już wtedy znacznie le­
piej były zaapr oiwidowane. Zresztą stalystylia 
ta odnosi się tylko do dawniejszego okresu, 
kiedy to Niemcy nie byli wzięli w lęco kie­
rownictwa eksportu. W tych warunkach mo­
żna śmiało stwierdzić, że efekt dla Auatro- 
WogiC-r był bardzo mierny. Jednak według 
Bkombinowancj recepty ■ lir. C zernina i dra 
£ kilera mieliby Polacy mimoto zapłacić 
lichwiarską cenę kupna tego „pokoju dla 
chleba“, a bez ch leba —  Chełmszozyzną i 
Galicyą wschodnią!

. D laczegóż to  nie dopisał ów raj ukroin  ■ 
Łki, k tó ry  w lu tym  b. r. p rżeastaw iano  Wte- 
dniowi, jak o  olbrzym i spichlerz, pełen koc­
ia ,  przysłan iając  tą  „po lem kinadą11 ciężką 
a  niem ądrą k izyw dę, Polakom  w yrządzoną?

Przyczyny  są bardzo  różnorodne i tkw ią  
po części w anarchiczryoh stosunkach re­
publiki ukraińskiej, i

K upcy i korrisyonerzy , p rzybyw ający  z ia - 
m ienia odpow iednich organizacyi austry a- 

c-Lich, ja k  „G ig11, do czynienia zakupów  
n a  U krainie, nie zasta ją  tam  żadnych  przed­
sięb io rstw , czy in sty tu cy i handlow ych, k tó ­
re^* m ogły  zorganizow ać eksport płodów  
ro lnych , znajdu ję  się h a  U krainie. iL“

W ięksi właScicieie ziem scy, w yzuci z m a ­
ją tków , zn ik li —  chłop zaś, już w zbogaco­
ny  sprzedażą produk tów  ziem nych po w y ­
sokich  cenach, nla m a ocho ty  do sprzedaży 
za pieniądze papierow e, za k tó re  nie iuożo 
te raz  dostać w yrobów  przem ysłow ych, po­
trzebnych  .m u w gospodarstw ie. Jedynym  
śrocit jem, m ogącym  przynieść zm ianę na le­
psze, by łaby  ted y  w ym iana W yrobów prze­
m ysłow ych, przyw iezionych z A uatryi, za 
p rc tlu k ty  rolne. N ieste ty  jednak , sk u tk i w oj­

ny odbiiy  się aż nad to  n a  eah-kształcio 
stosunków  m onarchii austro-w-ęgiorskiej, a. 
w ięc i na n j  przeiuyśle. M aszyny i narzędzia  
rolnicze, w yroby przem ysłow e, zw łaszcza 
teksty lno  i obuwie, dalej chem ikalia, m o­
gące w chodzić w  rachubę przy wywozie, &.? 
do  uyspozycyi ty lk o  w bardzo m ałych Ilo­
ściach. P odaż  ich u nas spad la  nadzw yczaj­
nie, a ceny poszły ogrom nie w  górę. Brak 
m aszyn  rolniczych, rnatoryałów  na  ubrania, 
p łó tn a  i obuw ia je s t u nas tak że  nie m niej­
szy, ja k  na U krainie. G ospodarka w ojenna, 
k tu ra  opiniow ała głów ne gałęzie produkeyi 
przem ysłow ej, nie pozw ała ciągło jeszcze 

na pracę przem ysłow ą o ch a rak te ize  poko­
jow ym . Do tego dołącza sio b rak  surow ca 
i robo tn ika, niem niej jak  ciężkie przesile­
n ie transportowe.

O iłeby naw et zam ierzona przez rząd cbę- 
cnia organizacy.i wywozu wymień mny d i

:ila

m ioty m a potrzebne, z jednej strony nie ze* 
chco produkow ać ponad swe własno zapo­
trzebow anie. n a  to ty lko, by z b o ż o w e  spi-zc 
daw ać państw u  po ceuhch m aksym alnych, 
z drugiej s trony  zaś żądać będzie cen jerz- 
<zo fantastyczniejszych, u i i  obecnie, n a  d io- 
,’zo hand lu  poiiątnogo.

T a k  więc pokój z Ukrainą . d la chleba 
jirzynićt-ł aprow izacyi m ona.ciu i pom oc z i-  
udwic doraźną i znikom ą. W rezultacie  za» 
Śńtuaąje gospodarczą u tru d n ia  i grozi da l­
sza J rW /z n ą .

 im ja k  nie byM, U,v --- --
Ujp d tiiin k i krawdeoBm k tó rych  resz tk i w 

ych  m iastach hanJuirzo  w ykupili d la 
oron, pła

aifital

UhluKU ja k  nie bwM, ta k  l io m a . a le  z a  to 
p, d n im k i k ra m e o B t 

naszych m iastach  han<Ł,i».^ — —
UŁjS&oy za m iliony koron , p łaci się  u  nas 
d aii c k  utai d oa lom u s n a  »t
Ei-' mmSSSBfS.55s3g3MSłSESBBEs

A dal .j? Chłop ukra ińsk i nie uprawria  
ziem i, zabranych  w iększym  w ktćcici^om , 
popalił zabudow ania gospodarcze, ponisz­

czył m aszyny rolnicze; p racuje  zaledw ie n a  
swe własne u trzym anie. Je ś li m ocarstw a 
centralne nie p rzyw róć , ja k  EJtjr/akłoj pol­
sk ie j w iększej własności c a  Tlkraade, jeśli 
nie dopom ogą je j wszułkiemi sposobam i do 
jakiego ta k ie g o  uruchom ienia, to  n a  przy- 
szły  ro k  z U krainy jeszcze m niej zboża i  m ą­
ki w ydobędą, niż w  tym  roku . Rozczarować 
uic będzie zupe łne , a  Nem ezis w postaci o- 
tz ik iw iu icgo  a  n ie d o p isu jąeeg o  clileba weź- 
mio odraz u n a tu ra ln y  odw e t za n ieopatrzne 
w yszczególnienie U krainy p icy  rów noczc- 
snem upośledzeniu Polski w siynnym  poko­
ju  „chlebowym*1 z lu tego  1918. (D-ekl).

W  G & i i c z u  k a t a s t r o f y  w ^ g l d w t j .
P o n u r e  p e r s p e k t y w y  a a  n a j b l i ż s z ą  p r z y s z ł o ś ć .

Krakó v, 3. łipca 1
Od dłuższego już czasu mieszkańcy n a s ? cg 

miasta odczuwają dotkliwie brak węgla, o czer 
od czasu do czasu wspominały pobieżnie tutej 
szo dzienniki. Aby jednak zdać solne sprawę j# 
calcj rozpaczliwości s j tu a c y i ' w jakiej się po­
woli, alo stopniowo pogrążamy, należy zajrzeć 
do cyfr i zestawienia faktów.

W szystkie staranć* przedstawicielstwa mia­
sta o popraw orne dostaw węglowych dotych- 
czps zawodzą. To co Kraków otrzymuje

n ie  s t a n o w i  n a w e t  2 ti p r c .  2 t»»scirzu- 
b o w a n ia  c h w iu  b i e ż ą c e j

a  jfesztze, węgiel ten, głównie ostiawsko-mo- 
rajwski, zawiera 70 prc. nnaiu niezdatnego, do 
użytku na opal domowy. Również i koks dowo­
żony jest marnego gatunku i tylko część zale­
dwie da »ię użyć do centralnego ogrzewania.

Tcorctycznio, według obietnic, Kraków ma 
otrzymywać 400 wagonów węgla miesięcznie. 
Ilość to niewystarczająca; według urzędowych 
zastawień, 38.000 iodzin krakowskich potrzebuje 
na. pokrycie tylko bieżących potrzeb 380 wago­
nów węgla miesięcznic, nie wiiczając w to lio- 
teii, restauracyi, kawiarń, łaźni, teatrów i t. <!., 
dla któryęh trzeba dalszych 100 wagonów mi 
siecznie. Razem 4S0 wgónów, co nie pozwą 
jeszcze na zrobienio najmniejszych oszczędn 
ści na zimę, gdyż na jedną rodzinę, potrze: 
najmniej 1 ctn. metryczny na miesiąc.

Na to wszystko w miesiącu maju otrzymali 
my 58 wagonów węgla, cz.yli pokryto zapotrzc 
bcwaiue 5.800 rodzin zaledwie. A gdzie reszta.- 
Dostawy limych miesięcy z dłuższego okresu 
są podobne. *

T y lk o  o b ie tn ic e !

Dla całokształtu obrazu zaznaczyć należy, że 
według- umów z czynnikami decydującymi, 

•konsumy i t. p. związki aprow izacyjne, obejmu­
jące przeszło 10 000 rodzin, 'ctrfymywac mają 
v,-ęgiel z osobnego przydzuiiu, tak, że cala obie­
cana ilóść 400 wagonów szłaby na zaopatrzenie 
potrzeb 28.000 rodzin, co pozwoliłoby czynić 
powno oszczędności na okres zimowy.

Niestety, są to tylko obietnice. Ze jednak mo- 
.iyby być dotr/yrD.ice, świadcz^ bod j fakt, 
o miasto Wiedeń ma dzisiaj na składzić węgla 
.pasowego na zimę 60ju0 \(agonów, 
i yfry mówią samo za siebie.
Sytuacyę utrudnia niepomiernie nadane ko­

palniom prawo prowadzenia handlu wymienne­
go, daw ania swęgla, bez ograniczeń za odzież, 
cukier, naftę, mąkę i t. p.

Rzecz sama ide tworzyłaby zbyt wielkich 
braków, gdyby nie tc, że wiele kopalń, co je3t 
rzeczą stwierdzoną i znaną powszechnie, pod 
płaszczykiem owej wym iary prowad. i pokątny 
handel węglem po pasicarsldch renach. Dzisiaj 
jest u nas, niestety, objawem normalnym, że wę­
giel po 30 kor. za 1 ctn. ciowy (nie metryczny) 
dostać można w ilości dowolnej; nie można go 
tylko dostać po 5 kor. 20 hal.r a więc po cenio 
maksymalnej.

G fO żi d a m  k a t a s t r o f a  o  r o z m i a r a c h  

Ł ie b y w a fy c lu

Teraz jest labo; mniejsze zapotrzebowanie u- 
suwa z przed oczu uzarrm obrazy, które niesie 
ubliżająca się, joszcze z bardzo daleka, zima. 

Ale, jak to już podkreślają ludzie kompoien 
iii prowadzący akcyę węglową, grozi nam k«- 
ilro ia  o rozmiarach wprost nlebywalytńi. Gro­
nom to, że śmierć z ziąina, z brrku  łyżla de- 

loj straw y — będzio objawem na porządku 
zimnym. Nałoży rozpocząć wielką akojq I 
rzedstawić sferom decydującym czekając# nas 

i, oiLsekwoneye, za które oupordedzialnoSó cał­
kowicie na nie spadnie. Prezydyum miasta i  
wszyscy, biorący udział w za ip&trywaoiii mian 
sta, muszą dołożyć wszelkich starań, b j w /w ał­
czyć dla nas' nieodzowne m in im u m  węgla, co u li  
jest ani niemożiiwem, ani nawet zbyt trudnea^ 
jeżeli weźmiemy sobie przykład z Wiednia.

Stan zaopatrzenia innych miast a<utxyacklch 
również przedstawia etę nieźle, a wysyłanie wę­
gla krajowego nawet poza granice państwa, to 
także tajemnica poliszynela.

Jcdynio  Galicy a jeet skazaną na Śmierć f  
głodu i zimna.

i f e a i i t ą  w v ih ą o a  d ło ń  g r a b ie ż c z ą  p o  C h e łm s z c z y z n ę .

artyku łów  z A uU rvi na U krainę nas: 
w  w iększej mierze, l > v. n arąry  r?.c' /.y yó1- 
drożałoby u nas jw z  bai.izioj sukno, płó­
tno . obuwie i t. p.. a w kpi /a  tęsn po iro- 
ia ły b y  i środki żywności. Ilolitik bowiem, 
skazany  na płacenie wiedkidh sum za pizod-

Lwów, 2 hpea.

(?) P rasa  ru tk a  donosi na podstawię infonna- 
cyi bermiskiego ukraińskiego biura .prasow-.go, 
zaczerpnięty cli z Kijowa, iż rząd heircana 8ko- 
rop a Oskiego zatwierdzi! na stanowiska komisa­
rza Cin.h.iszoZj zny p. Skoropis-JoJtuchowskle- 
go, ti..:-"ów;‘.)i-,go kom isarzom  chełm skim  już 
ffr/M Ic pSfcifJkći g-ibinet Ilołubowiczlk 

Z tego . -fi,Ra donosrg. iż „w przeciwieństwie 
do polskich doniesień*, Ukraina nie rezygnuje 
z 0 b u i* ..iszc zy »  i rebi srarania, ażeby przejąć 
udr-taislra^ą hrnju >v swoje ręce, kierując się 
y.ap.-iwny ukraińskiein przysłowiem: .,chłopie o- 
czy. por-'. v;;rdło, co zobaczy, tov,>. żarto“. ' •

O zam achu uJdam sjdm  na Chcm szcsyznę 
donoszą n a n  z Berlina:

Berlin.' (Tel. wU Rząd Skoropadskiego, któ­
ry, jak  wiadomo, rusyffkuje z powrotem Ukrai­
nę, notą z 12 czerw ca b. r. zaniósł dc raocarrtrr 
centralnych „żałobę** na „polskie rządy4* w 
Chcfsiszczyiałe, na wprowadzanie luróleeko* 
polskich sądów, j (ygotowy warla do wyborów 
i t. p.

0  rewizyę h  ak tata brzeskiego
(Telep-mn „Nowego K uryerd K ra k" ).

Ś w ita , 3 łipca.
W  koła.ch zbliżonych do  m inlztcratw a 

spraw  zagran icznych  słychać, i l  r o z p a iry



wane są tu pewno propozycye, dotyczące . 
rewlr.yj tra k ta tu  brzeskiego, k tó rego  pclr.c j 
•wykonanie było, ja k  wiadomo, z góry u z a- ! 
leż' oo od pew nych, nie spełnionych p r z e z  
Uh ę w arn ik ó w . j

Kk DOBIE. |
l'A E  BYŁO l  lA I i  BĘDZIE>

T a k  było i  tak będzie już przsz wieki calc: 
TJzmZJue i wdziącżńość —  to są w szy s tko

(złudy,
rjjpartct tiżała ostracyzm, Rzym tarpejską

( dtałe,
(V.v-» a. Pt • . i  '^.r ■ , 1 . . ■- ,

C h w i l a  f e i t ź ą g a .

Kalendarzyk.
Anatola
W sch ó d  słońca 1 43 m.
Z achód  słońca 8‘24 m.
D ługość dnia 18 g. 41 ol.

Środa

3
lipoaTeatr miński: zamknięty. 

Teatr lądowy: zamknięty.

Z a t r z y m a n i e  G a l ic y a n  w  P o l s k ie j  
S i le  Z b r o jn e j .

Ęa W i n u s j  4o& oii| uu&*
Jak tt| dowiaduję > aatdatyeaDogo sró- 

Ms B fl polski atnyauł afiopaiaa sawWiomto.
mm od guu^alaego  fabm uaton tw a, ta  aostry- 
acegr poddany pełniący służbą w szeregach t  
m l  pPolnł&che W ehrmacht", którzy aueii syć  
n ts ilą r i s  powrousa Co A ushyi, na razie nie 
h p a  wyeaływanl, k l  do rozatrzygnięcia zasad- 
■fcm ft W ojska Polskiego, która znów

. cn lfftnb—  Jeat ad c szstr^C o ^c la  pedstawo- 
M fp t  ą»nrw pechy asayeta.

E s  l e z

Puriim ant aaatzyacki, znajdujący się oa d. 4. 
M g . a a  arUnd^ l i i  k j l  w możndicA wyłamania 
flaego najwaiaiąjaaago obowiązku, którym  Jest 
(jfadzaie i  uchwalenie budżetu r  odpowiednim 

, iua.ua.
/w tł ł ’’"  pcowiaoryum budżetowe załatwione 

parlam entarnie a terminem do d. 90 
■ n u  h. ł  B o d n ą ł  przed u p i,w « n  t ^ o  
—nm  parlament nie uchwalił nowego budżetu, ' 
p o e to  K Jn lim  t .  Upca sapanowal w AustryP^ 
■twa aa  W , polagająo;y a a  tam, państw , po- 
H k .  s i w a k  jswtnp I  id ą c a  podatki bez apo- 
jażritfm iz hhy  pbeelsŁUJ

Je s t «o stan  w wyeokim 1 1 >pr ’u ar o ru a lu j, 
Po k tó i4go Jad&kk zdołano J ą  w A ujtiy i przy- 
■KyaaaLd, gdyż ■ lałnfał aa  obecnie Już po iax 
Bzwarty z tsądn  w astateum dedm M ecIs, świad­

cząc o wiciklcsn lucdcmr.ganiu stosunków we- i 
w u ę iaa je ii w ja k i .wio. J

iV £edo j> uszczc^le  cw uacku  sĄ u iiu

kuiCipoiiuouL (u) donosi:
Ikipia ci*Cy J—U *-UligZ.V. .. c..X Cui.->..i.. .U

h -ay ćAanu p, ic.y rapcia, nia,,\j0u U-a,i.i..c..n 
Ckiopoa‘UgO Z 1 OUuiSi l, 0. pfiSkl UO DUJfiy . i  0-
uiewaŁ p. i  skosZ iilięSzóa w purtOeciJ w 10- 

nitipii) Za.,auąąt.̂  ni się w t. zw.
atoryini iz .̂ OjU 0czpotj.cc.iii0 iiutaon-
cya dotąu nic zusu»a mu d o .^ -o u a . lv Łjf/awle 
tej w hitih  chiopjcy cziui_ku\vio i.ouy bUuiu 
pouizazą iuierpoUuj ę:

i'«n  Józetat i:.t oiiesz został dekretem Kaj- 
dwtujiuejozej • łtauy lifcgeucyjuej z łleia. 2ó. 
kwietnia lh lS  r. mianou any n iU ’1 i<.iu Wyso­
kiej lU dy ijuuu . Wedle otrzymanej wiadomo­
ść:, p. łiiyskoszowi nie doręczono ani dekretu 
nominacyjnego, ani też zawiadomień telegra­
ficznych p. Marszałka Kady SUuu, wobec cze­
go p. Błyskasz na ińerwsze posiedzonie nie mógł 
przybyć i jak  krążą pogłoski, nie zostanie *c- 
góle dopu  zczony do Kauy 16tanu.

Widząc w tern postępowaniu j.ubra/we naru­
szenie praw członków Rady Stanu, podpisana 
pytają:

1. Czy J . jł  P. Prozyaentowi Mhustrów fakt 
ten jeat wiadomy?

2. Jakie środki b n a ie ru  J . E. P. Prezydent 
Ministrów przedsięwziąć, by pa~ Józefa! iiły- 
akesz mógł w eałej pełni ze swych praw członka 
lUdy Stanu korzy! tać i był jak najprędzej do 
ruej, jako jej prawowity członek, dopuszczony? 
(podpisani) Fehka Starzyński, Józef Osuchow­
ski, Franciszek Wojd*, Siemieński, Antoni Ku­
jawa, W alenty Augustyniak, Jan  Grabowicz, 
W aleryan GórLki, K. Wyrzykowski, T , Szy-' '  
buło, W ar s z a ra , Su. czurwca 191S.

kiezuykły pa&zporL
(a) Po T. ar sza wio krąży anegdota, charakto- 

ryzej ica iwojanno-boiszewickie aUtounki w Ro- 
ąyi. Sprawa dotyczy powrotu do Warszawy 
kaiąwz ę X. z głgoi Rosyi, a yrzeisiaw ia a g  na 
Stępują'JO!

K aięaia L ,  prvrbywaj.rx a  ehwi<owo wraa 
ze tw yai aynem w głębi Rosyi, chcąc powrócić 
do WarozLJwy, zaczęła robić atarauia. u rządu 
bolszoniokiego o uzyskanie pozwolenia na po- 
wtóC Rząa ten jednakże pozwoleniu odmówił, 
tembardziej, ie  ohoiano syna kaięane, woią 
gnąć do ałużby w^jakow^. Księżna, nie 
mogąc uzyskać paszportu rosyjskiego, wpadła 
na pom yj wyjechania za obcym paszportem i 
w ystarała uę  o  paszport francuski, zaopatrzona 
w kozliciu* piecitęJie 1 wstążkę czerwoną, wy 
stawiony er doić niazwyki j formie: „na oku 
zlciela‘c, a do togo podpinany przez ...Aleksund;w; 
macedońskiego. \

Podobno paszport ten dla wład2 bolszewic­
kich, piawdupoaonnie ze względu ns autorytet 
podpisu, okazał aią supełnie w yaurusjącym  ]

księżna wraz ze synem Bwoooinio przyjochałz
do W arszawy. T u ta j paszport złożony został dfl
arcl.bAum rodzinnego k.iiążąt X...

hifmieckio v. ladce okupacyjne, które rzeko- ■. 
mo ów paszport oglądały, nie*mogą się dość 
nadzhvić, zarówno samemu „autografowi1*, jak  :
i ck-;'iw.tioćei, że a d t jc raf ton władze bolszth
w id  to uzu:;!y za -wystueczający.

Piertiuzy numer naszego pisma rozszedł się po 
nucócio w kilkudziesięciu tysiącach egzemplaizy 1 
w> wti_l w najszarszyth kolach czytelników żywe 
zadowo.cjdc i uznanie — z wyjątkiem pewnych 
czynników, kióre upatrując w nas koaksirencyę, 
nie mogą oczywiście odnosić się z zacliY/ytein do 
naszego pisma, gdyż uzurpują sobie prawo mono­
polu ćzioauJkurskiogc. Tc a ciasny i śmieszny kąt 
widzenia nie wymaga nawet bliższego omawiania.

Trudno jednak wymagać, byśmy się liczyli 
z grymasami tych panów, którzy przecież sarni 
gardłują ustawicznie za zniesieniem monopolów. 
Gdy jednak w grę wchodzi ick interes, wywieszają 
sztandar własnego monopolu. Opinia publiczna nie 
da się zmonopolizovrać — zostawmy ogółowi wol 
ny wybór, a waikę konkurencyjną przenieśmy na 
teren uczciwego współzawodnictwa w sumiennej, 
celowej, a świadomej swych zadań i celów pracy 
dziennikarskiej.

Posleuzcaie Rady miasta odbędzie się we czwar­
tek i w piątek. Między inuemi na porządku dzijn 
nym znajdują się spiawy dodatku drożyźniauego 
dla urzędników i funkcyoua: yuszy magistratu, 
dalej nowa ustawa o szyldach, regulamin ognio­
wy, regulacya Płaszowa, wreszcie kilka spraw 
osobistych i emerytalnych.

Wiadomości osobiste. Bawi w Krakowie dr. Wła­
dysław Wróblewski, szef biura prezydyatntgo pol­
skiego gabinetu w Warszawie.

Mianowanie. „Wiener Zeitung" ogłasza: Cesarz 
zamianował sta.szego radcę kolei państwowych, 
inżyniera Ludwika Zagórnego Marynowskiogo zv  ^  
•tępcą dyrektora kolei państwowych w Vr. kla- 
ue rangi urzędników państwowych, przy równo-' 
czcanem nadaniu mu tytułu radcy rządu.

Wczorajszy targ obfitował przeważnie w deszcz, 
bioto i drożyznę. Dowóz z okolicy zawiódł, z po­
wodu niepogody, kompletnie, miejBcowe zatem 
przekupki nie omieszkały skorzystać c tego i pod­
niosły ceny, i tak już wygórowane należycie. Z dro­
biu było zatem na targu' kilka beznadziejnie chu­
dych kur, w cenie IB--20 koron, masła parę kilo­
gramów, po 40 koron i drożej. Jagód leśnych bruk 
był zupełny. Odrobina malin po 12 koron za 1 kg„ 
poza tern czereśnie, agrest i porzeczki. Zato grzy- 
Dów, jak to bywa po deszczu, było stosunkowi 
dość obficie, ale również obficie drogich. Jarzy­
nom należałaby się specyalna rubryka, ze względu 
na kiólewskic honorarya, jakie każe sobie płacić 
główka kapusty lub kalafioru ta  Uskawe zejńcte 
do hadaiu zołą łka biednego konsumenta.

Kolonie wakacyjne w Królestwie Folsklem. Za 
chodnio-galicyjskie Tuv arz.y_tr.-o ochrony dzieci i 
młodzieży organizuje kolonio wakacyjne w Kró­
lestwie Poiskicm. Akcya ta nlesienh. pomocy pol­
skiej miudłi ży spot_iła sit w powiecie miechów

Z badań wzgórza wawclskkego.
OatańJę p-—z.m— mij prrf. Szy^zkl-Bobusza. — 
IBudrfu s  XVIL w. — N oue okazy dla Muzeum 
W AWióJi u ^  .. — Koił, jz:. <joĆ ayatssundyCjJiegO 

putiwiguisU *aiego wzgórza.
Kraków, 3. hpca.

Przy badacie ZłuJiiejtłkiej, ws. w.ękazem po- 
ftwórzu Wiigórza w twelskiog'0, utworzyło &ią w 
słaumuch c-ajwuii pomne Łi^Iębicaie w gran- 
cśe, spowodowane żapaftanifadi się terenu. Zwró­
ciło tao uwa^ę kierownictwa reśu.uracyi \fawe- 
łu, ponKważ aa, 6 tary cii pkuiacn łv tom. miejacu 
tftznaoaone było jak.oś mniejsze izabudow anie, 
l odzaj dworka miecŁkalnego, otoczonego obej- 
śemm. W praypuązcŁeniu, że Łutąj będą może 
JJńuń pi-wiû d, prof. A. Szyszko-Bchusz przed 
trzema tygeakiauni przystąpił tu do poszuki­
wań.

Poszukiwania wydały rezultaty.
Gdy odkopano ziemię w głąb na trzy metry, 

natrafiono na zręb drewniany, coś w rodzaju 
studia, złożony z wiolkick dylów eoenowych. 
częściowy przeguiiyen, Qy  ̂zrąij wypctniuuy był

przegniłą dtuoią, obfieś* zduęszwuą s różnymi 
szczątkami gruzu, kafli i  t  4

Zawartość tę 'zaczęto wydobywać i  posunię­
to się w głąb aż na  9 metrów od powierzchni 
zimni Ozuitnie dolne 4 metry do jm ow ały  już 
•zaclit, wykuty w ska'e; dim jego stanowiła 
równdcz sL. La.

Po dotarciu do dna, roboty i pcizuluwania, 
jako skończone, zastanowiono.

Prof. Szyszko-Bohuóz w sprawie togo wy- 
kupaliska wypowiada zdanie, że w danym wy­
padku ma się do czynienia z niedokończoną 
studnią, juk się zdaje, pochodzącą z XVII. wie­
ku. Prawdopodobnie zaczęto kopać stu ln ię  
iw przekonaniu, że natrafi się tu na źródło, gdyż 
zaraz obok, w odległości około 20 motrow bli­
żej baszty Złodziejskiej, była studnia, k tóra  j« • 
ezczo dotąd istnieje. W czasie owogo kopania, 
gdy natrafiono na grunt skalisty, próbowano 
go przebić, ale po wykuciu eztnreck metrów, 
wobec widocznej grubości 6kały, dalszego ko­
pania zaniechano. Otwór, powstały w sen spo­
sób, użyto potem na śmietnisko, a z czasem za­
sypano go gruzem.

Za wiekiem XVII. przemawiają odnalezione

w tej studni różne przedm ioty,Jak a. p. kafle 
'z XVII. wieku, oraz moneta z cżasów Jona Ka­
zimierza, a raczej przemawia ta  okoliczność,
żo w głębszych poaladach studni mc znaleziono 
niczego takiego, coby pochodziło z czasów pó­
źniejszych. Kawałki zaś porcelany z XVIII. 
wieku odnaleziono depierc w wierzchnich war­
stwach nasy piska.

Na ogól przy odkopywania znaleziono wiele 
in te rn  .ijący ch fragmentów. Przede wazy stkiaip 
znaleziono tu 6poru kawałków kafli, wśród 
nich kilka c bardzo ładnej oroamenmcyi. Da­
lej znmazłu się tre cnę staif ( o szala: no aLoro 
kawałki, jak  n. p. ładna podstawa kin ucha, ma­
ją piękne desenie. Znaleziono kawałki porcela­
ny, jak spodki, wazy i talerze, wśród których 
są okazy porcełanj saskiej. Znalazła się fe t 
ładna gliniana lampa oliwna, kręgle drew n a .  
no, dość prymitywne, pokryte skrystalizowa­
nemu solami, a taJrżo kula żelazna am atn ia , 
o średnicy około 15 cUu. Wreszcie, jako pewne­
go rodzaju osobliwość, należy wymienić znale­
zienie m a l u j ,  cynowej tauakiurki, zawierającej 
w sobie trochę tabaki, wprawdzie o zepsutym 
zapachu, ale z dobrze zachowanym ko ło re j$



*V- 4■       ■

z żyvem uznaniem i mater;, .linom poparciem 
gMaścickli dóbr i obywatelstwa. Pierwsza kolonia 
•_*<akacyJi'J>. do Miechowa, złożona z GO chłopców, 
TP* wyruszyć z Krakowa w sobotę, 6 lipca.

^Polonia* — „Cracovia“. Senzacyą obecnogo se- 
m m  aportowego będzie match footballowy, któ- 
Xj  w niedzielę 7 lipca rozegra „C,acoviau z „Vo- 
huną* * Warszawy. „Polonia11, najwybitniejszy 
Hub Bfortowy Królestwa Polskiego, odniosła we 
Lwowie nad „Pogonię" dwa zwycięstwa, a miano­
wicie fck i 5:8. Saci~6óLiie drugie zwy . ięstwo, u- 
tyekeae nad s8ną drużynę wojskową „Pogoni", 
„tanc-wiło ogromną niespodziankę i postawiło W ar­
szawiaków wśród najpierwszych drużyn polskich. 
Spotkanie x „Cracovią“, która pobiła w tym se­
zonie lwowskich „Czarnych*1, będzie wykładnikiem 
Btosmiku sił polskich drużyn footbałlowyoŁ 

W arszawiary byli we Lwowie przedmiotem bez­
ustannych, gorących owacyi Zarząd „Cracowli , 
organizując przyjęcie gości warszawskich, znajdzio 
zapewne w publiczności krakowskiej poparcie, 
które nie pozwoli Krakowowi pozostać w tyle za 
Lwowom.

T ObLwra ua Wofl Juatowskiej. Wczoraj w nocy 
vUdu> policyjne, przy pomocy silnych oddziałów 

t w ó j  skorych, przeprowadziły obławę za dezertora 
mi i bmłdytaini, ukrywającymi cię w lasach miej- 
-ełdch aa Woh justowakiej. Przychwycono około 
SO dezerterów i kilku znanych bandytów, poszuki­
wanych ed dawna przez połicyę.

Epidemia czerwonki w Krakowie. Miejski urząd 
flrowia donosi, te  pojawiają się w Kraków .e co- 
bz częstsze » ypadki czerwonki. Wobec tego zwra- 

ea się ao mieszkańców e zachowanie wzorowej 
. czystości, ponadto radzi unikać picia wody stu­

dziennej, a zwłaszcza wody wiślanej, która obecnie 
jest meDOzpieczną dla zdrowia.

1/ Plaga włamań. Plaga włamań i kradzieży tak się 
rozwielmożniła u nas, te ludzie, wychodzący z mie­
szkania na godzinę, drżą, czy wróciwszy, zastaną 
.wszystkie swoje ruchomości na miejscu. Ten stan 
jprrwowego naprężenia znalazł swój wyra* w pra­
sie, która od pewnego ezasu domaga się interwen­
c j i Rady miejskfej, uzbrojenia mieszkańców i t. p.

Nie od rzeczy węc będzie zaznaczyć, że i w in­
nym kieranka postępuje również akcya. Dymki o t 
policyi tutejszej, radca rządu Krupiński, wniósł 
do odnośnych czynników memoryał, wykazujący 
braki policyi krakowskiej, która obecnis w Wiel­
kim Krakowie, na przestrzeni 47 kilom, kwadr.

(if Wszytu-kie anaiezicme tu przedmioty będą u- 
ańeszozot® w Muzeum WawpTekiom.

Samą s tu d zę , po zbadaniu jej l pounerzniu,
mmypaoo z pcrwcotwm.

* *
JTiotTawido temu, omawiając w ,,'Gazecde Lwo- 

iłrskijj" wytdM prac na wzgórzu waweiflkśem , 
aa caas wojny, zwracałem, uwagę, że obecny 
'zastój budowlany na Wawelu irtożnatoy bardzo 
dobrze wykorzystać dla przeprowadzenia w 
(Szerszych ramach poszukiwań na calem wzgj 
rzu. Doniosłość takich badań d a  ii'storyi, ja k  
I dla ogólnego projektu urządzenia. Wawelu, 
♦łomoczą się sama, łatwiej 'za ś my okopać całe 
wzttórze teniz, gdy nie jest yncwnlnne mułu! 
«em.

Nowe odkopaŁlsko, ac.zkolw ek drobniejsze­
go znaczenia, jest jednak nowym argumentem, 
aby już raz wreszcie przystąpić do kopania i 

; poszukiwań na większą skalę. Odnaleziona stu­
dnia, dodana do dawniejszych, przypadki wych 
 ̂odkryć, jest nowym dowodem, że na wzgórzu 
rcawelskiem na każdym prawie kroku możra 
podejmować kopanie z  pewnymi widokami po­

„NOWY KDr.YNR RP AKGV,iUi ‘

liczy zaledwie 5t':0 żolu erzy czynnych i'-uó  w ra 
zerwk, t. j. (Viu, ilu było w daWnjm Kia..flw:i-, 
o 0 kilom, kwadr, prz .strzeni. Dyrektor Kr ąi.ii 
ski żąda uzupełnił nia siły stsaży policyjnej przy­
najmniej do 1000 ludzi.

Plaga włamań szerzy się nie tjlk o  u na#. Pełne 
opi3ów kradzieży są wszystkie pisma w kraju. 
Ten nadmiar złoczyńców spowodował odnośne 
czynniki do przygotowania nowych ustaw _ai 
nych dla zł.odziei, wyznaczających kary znacanie 
surowsze od dotychczasowych.

Piękny zwyczaj w swych zakładach wprowa­
dzają krakowscy fryzyerzy. Oto w jeur.ym z pier­
wszorzędnych salonów frytyersKich w Krakowie 
zniesiono zwyczajowy podatek, wręczany w rękę 
subjekta, podnosząc (n. b. bardzo nieznacznie) ta­
ryfę, w której już cały personal ma swój procen­
towy udział. Jest to naprawdę bardzo dobra ino- 
wacya, tem więcej, te  nie tylko ni antyczną, ale 
zarazem i wysoce memiłą rzeczą jest wręozać oso­
bnikowi, x którym się przei Dół godziny toalety 
poufnie nieraz rozmawia, napiwek w orzwzącej 
monecie, '/es. przykładem tym powinny p< iść inne 
krakowskie fryzyemio.

Tępum* lichwy. Z pleoenia Urzędu dla tępienia 
lichwy przy dyrekeyi pałieyi w Kradtewie, pree- 
prowadzono szereg rewizyt u lichwiuny i  pałka­
rzy. I tuk niejakiemu Samuelowi Meierhofowi, 
„kupcowi" w Pougorżu, cikwoetyonowano 80 kg. 
kawy, w paczkach i woreczkach, „oto-ycl. j_ i do 
wysyłki do krajów za hodalcL, daiej #0 kg. herba­
ty ] innych drogocennych a  rzadkich dziś ś*vd' 6™ 
aprowizacyjnych.

U sióstr MatkLeimównyiA a_ a i n i  n z  skonfi­
skowano 103 kg. kiełbasy wieprzowej, którą ns< 
dobue srostry miałj zamiar w yidtść do Morawskie) 
Ostrawy.

Na ulicy piw uzymali żołnierze policyjni nie­
jakiego Wesołowskiego, zuaiwgo paskarza z Sa­
nok., w chwili, gdy usiłował wywieść z Krakowa 
100 kg. słoniny dla spaeoaćy lichwiarskiej.'

Z leatru Nowości O iy  Kraków powtarzał one- 
gdaj xi zdumieniem sensacyjną pogłoskę o are­
sztowaniu w OTauicy warszawskich znakomitych 
artystów, Matyldy St. Ctain I S. Kłcsałowskiegc, 
jadących do Krakowa na otwarcie nowego pro­
gramu w Teatrze Nowości... Obawy jjokazały się 
na szczęście płcnnemi, a przynajn.mej praesadzo- 
nomi. Artyści t arszawecy doznali zwłoki w po 
dróty i o jeden dzień później zjawili się na deskach 
w ykwintnego teati d przy ul. „5-go hszofUMU". 
Owaoyom, k» U juid i oklaskom nie byW kodea. 
Przedmiotem ich zwłaszcza była urocza pna St. 
d al'? , która swym słowiczym głosikiem, zwinno­
ścią swaupoinej kotki i wdziękiem niezrównanym 
o n  irowoh. oery i . « «  wszystkioh rid**w nie­
podzielnie. Oeweryp Mldtałowski to klasyczny re­
cytator w znaczenia rnodemistycznego kabaretu. 
Jego dekhunacye mają głębszą wartość literacką, 
a wykonanie stoi na prawdziwej wyżynie sztuki 
aktorskiej. W dalszym urozmaiconym a bogatym 
tym programie wyróżnia się nader korzy, tn: 
Maria Nina, charakterystyczna toacerLa, odtwa­
rzająca z wielkim wdzięlde-n i temperament im

Wydział krajowy, mający bu pierwszy glos, 
powinien le i skorzystać z tak  dobrej sposobno­
ści i przystąpić teraz do przeszukania wzgórza, 
tem bardziej, te  pro*. Szybzkr-Bohraz przy 
wi rystkich gwarćh dotychc Eu.orwj ch bad-idach 
iiodejmtiwanych zersztą tylko ttarywcao, miał 
lak  wiele powodzenia.

Rówiłleż Aka-lemu Umiejętności mogłaby o- 
becnie przyshipić do zrealizowania swego za- 
. fcffu, powzięlo^b przed wojną w czasie, gdy 
przypadkowe kopanie dołów w apieajych na 
wiclkiem podwórzu doprowadziło dio odkrycia 
jakichś dawniejszych murów. Wówcms Akn- 
^erTila Umiejętności postanowiła 'zbafdać cało
wzgórze pod względem, archeologicznym .

Przy odkopywazr.u kośeUłiia, św, Feliksa p.ar- 
tycę-pował prof. Tdp.nowsld w kosztorh; rezul- 
ta fy  były świet^ >.

Któż wie, co tnega v,yde^ posżuSr,va.nia, 
przeprowadzorre system atyczni . Chodzi tylko 
o to, ały je ra'z rozpocząć i to nłaśnic 'eraz, 
gdy pora po km u.

Jan  Orzy-Aiń‘.k!.

 o ------

r.e.roć.oac U.óco c z r m o r a w s k i e  i kroal* 
ckio G sta Schlc"icr pr&cdstawila nam się jako 
skończona wiriuozka na skrzypcach, Remos pw 
j ‘i;;uj:i się w trudnych a śniadych produkcyach' , 
jyiTnr.attyczaych, z udziałem małego faworyta pu-i 
blicztiości — karzełka, obrzucanego przez audytor 
ryiun... cukierkami, Frcdys, to zagadkowi łudafor • 
automaty, a Carmelini niezrównany czarodziej, im-> 
trygująey publiczność swe rai Bżtukami. — P. zo 
p y s z n y  teu program trwać będ/.ie aż do najbliższej 
niedzieli włącznie. D o ta m i

—0—
O byt kelnerów, Otrzymujemy raL*4ępnjąze ph

sino:
Zarząd kawiarni i restauraeyi Drobnora w zas^ 

Uzie zgodził się, i to pierwępy, na wprowadzenie, 
w miejsce napiwków, dodatku 10 proc. do rachunn 
ków. Wprowadzenie tego systemu pewwna jednak* 
ja  wszędzie równocześnie mioć miejsce, a nie tylke 
w pewnych przedsiębiorstwach, o Ha to nie chcą 
rarazić się na zmniejszenie frokwsncyi. Tymc,.*^ 
Bem kelnerzy bez porozi mienia się z komisyą x*h 
wodową, jedynie w tym wypadku kompetentną, u 
nas eheieli uobj watelłć się, gdy mają połue ulrzy* 
manie i aczkolwiek skromne, ale zawzze pensy* 
Natomiast w kawiarniach, fctón ani utrzy ̂ oJa,
. ni pe-sy L, choćby skromnych, nie śają, chcą so- 
ciąć niewolnikami.

Wreszcie uwaga jedna co do poprawienia so­
bie bytu kelnerów. Zarząd nagiej kawiarni i reataa- 
racyi stwierdził, że zarobki kelnerów 17-letnWi 
n. p. wynoszą bez utrzymania 600—800 K uLe* 
k ozuie, łącznie s utrzymaniem i hmymi dodct-i 
kami, stoją kelnerzy młodzi lub kelnerki, nie ma­
jące nawet odpowiednieh k-alifihacyi, do 1000 K 
miesięcznie, zaś płaeniczowie na dużo — dużo wię­
cej za 5 godzir pracy dziennie. Jeśli to im nie wy* 
starczają, zarząd redtauracyi nie mole obarczać 
gości nowym ciężarem. Zarząd kawiarni liczy io z  
na zrozumienie n piuśiccnoścl, to w ym wypadku 
samowola Jejnoetes. i zachłanność płatniczych, a 
nie zła wola »m )du była powodem majko, snpeł* 
nie nieuzasadnionego. Kawiarni* mis w. jak dotąd, 
tak i dalej będzie otwartą.

Zarzad kawiarni i restauraeyi brołmera.

mad legionistami polskimi
(Telegram  „how ego cLurytra E ju k . % -  ^  

Marmnrosz Sziget, 3. lipca. ^

W dalszym ciągu rozprawy, pr^maiwiał, jak 
już wczoraj arm; diun, obrońca dr. uutrowsK^ 
itóry praedewuźystkiem proteatownU 0 w  Iw o* 
sk(wżanli> po‘skicii żołnierzy f \

o baniebiM zbrodni kradzieży, i aBzustwa. 
Gdyby chudu&u tylko o wojskową praenńsą, o- 
brońcy byliby z ufnuścią i spokojom zawierzyli 
sprawy rycerskiemu poczuciu wysokiego sądu, 
ale wspomniany zarzut boli d tku,.,!.*.

Następnie oświadczył dr. Ostrowski: Spoty* 
ki "Jssl, sią ze stron/ poszczególnych członków, 
»ądu z zarzutem, że oskarżeni w zeznaniach! 
swoich odbiegają zabadnfcso od żm u d , ztodoi 
nych w śledztwie. To opinie przeciw, oskarżeń 
nym 'irabia się systema yoznio. Wobec tego o- 
brona stawia iw niosek formalny, aby po każ* 
doraaoWem przesłuchania oekartooego ode ty* 
tywano dosłjwnie protokół jego zeznań w <)łedvi 
tide. Sąd wba&zy tu żołnierzy z pełną obedą 
przyznających się do swego czynu, należy na* 
wet podkreślić, że oficerowie b'orą ca swe Bar­
ki więcej, riż z ich asjiói udziału WjTuka, że 

chcą odegrać rolę Winkchyda,
.do nio możn żądać od tych, którzy nie wle- 
■k'-ńi o wypadkach, aby się przy /nam ali do 
. kiy.
. wyv.K-d'.ui>.i dr. 0; trowaniego polemizował 

prokurator Ljfeyar.oe ioa, poczyni zał*rał głos po- 
nownio dr. TJiebcrriiau;). Między nim a lcapita* 
nem Bartokiem przyszło do ostrej scysyi.

Dr. Liebermarn przypom niał, że wedle prze­
pisów o postępow aniu połowem, k tó re  musi być 
w myśl u przeprewadzono szybko, potrze- 
lei, r.ri-i!y w io.nioudaiila na w ypadek,
gdyby •/.ai-wlS wjłklacAKa jawności.
•Tak moźr- . .;d uzy?!;.\.; . ry b k o 'd e cy z y ę , jeżeli 
komondalR mio. zka we L". cw>, a sąd jest w 
Lnigwm -i-.', na W ęgrzech?
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' K a ftan  Rartafc: Mv jntf m?po-c takie przyzwo- j 
lenia i zgodę komendanta.

Dr. Lleberrat aa: Proszę natychmiast o znpr.- 
tokołowside, te  tu

postarano sie o podpis z góry, 
j s!ę na zaradzenia, których w proceric 

tsMm nikt przewkfelefc nie może. Jest to bardzo 
wmiw parsyznanfB o nie dających t-ic przewidzieć 
akufluKSi.-

CMfy dr. Łłebormann chciał kontynuować swe 
iti/mbn?, femitsn Bsrrtak przerywał mti, a. "en 
I b U t . .  U 4 M  pauzę.

Po j iM K  kapftan Barfedfc oAziHSł głosu dro-n i 
StUbtmmu^frt UAt wWiwt î ył, te wobec r 
rfawli n iręr prearywanbt  mu podczas pełnieni . 

obrony,
i i f  - w *' ; p^hTfow R Krecie cię ptom,

J  m yfl|gii8gcfc koneielcweefeyi z dzudejszego wy- 
pTTlii «3kfc&  do p rijjazd u  rm cij kołogów. 

TM kuJ* obccwy tryfc. n&*#podziew«ną i spc-
iBCjTnnirTnrii i< f-

oifioucsuto fspłtt*
g y BiaNfr*  tmtffgo ilq  uKmtriyfa rićutkiem po-
*»jlu f i  ip l- fi rrfffttw r fctórege sfcrntk<w ni^jpo

pWW HI HDV.

ibtrmmtm  sżdroi (b. K.). Na rozprawie w 
1 ligo* pEłedMhaw) r«A<«<» itl > St*®1* 

tgr, *1 StogmoaŚB. Ołwfajozyl od, ie  od dowód • 
mj y A i  aa fow  Begflwi i agtt, w  dnia 15 htUgu 
Btrzytoał rwKkn pn w ad u ał*  oAhtafu ńa»t po­
rowy mi j n n  WHwwr, i wwrmLiKÓw, do &wk>gó- 
w t w  f c n M ( g e»^)wat) ł  * wzbroj ~dtw» wojcu- 
n e n , e n a  -agiMdki c j terocli M d  W Suciwwot- 
iirtih  wnrfmdt satdte u8 irardkana Bolda roż­
n a  M r u u i  e ta ty  ryta*]. feaMercwai na 
« * fc  t e b a * f  I po krótkim trypoezyota w Sir 

w—laz^a, v  .peaea omsOro— w o^ier p 19 
pimlroby 1 Łaanfeą do wydsrią hrcnl Na trwa 
nv, £0 tszeks ffedzzydi cOzla*.zóir i amoós je przy- 
jąd tya,*, «a ew w o brópolrotefegp dowódcy 
paffcu, 'oSwŁufcay l nra pewien e. I K. rotmistrz,
anajd«vąoy A | W Borfjło ofICCrdyr, zo cały pufe'
został trwSpdowy. W ftiót»  potom -Łtwfadomło- 
iw  «ęo Z naSssn  ZepArddego, aby na wezwa- 
jŹ0  bnufi tfoBył. PtftnrcaaŁkowi Futakcwi kłrnm 
r z f u d  aby Sprawował pohcy^uą 1 n-

,\G V ;y  ICFRYKlt KRAK* >WftK.f‘

(rzym yw ał porządek. Sąde.ił, że chodzi o zarzą­
dzone nrzcz b ry g a d ie ra  ITallcrr. ćwiczenie, alfco 
też o wym arsz na frout, celem obsn.Jz.mj a, od­
cinka. N a pytanie o e.ol m arszu, |iv a ł mu kypi- 
tan Pold pcwiedzieć, że nie jert wykmczonc. 
iż idzie o m arsz dem onstracyjny przociiv,- ukki- 
dotfi brzeskiem u. Podporucznik Skrzyński, je­
go zdaniem, skutkiem  choToby nie uczestniczył 
w marsm,

ro d  poro cz.nik logionów P o ła la rt Witold 
Wegnerowicz przeczy zarzutom pr^feciw niemu 
joodniesionyin i nip poczuwa się do winy, ani 
w oprawie werbunku, ani kradzieży. Nie uwiódł 
podstępem swoich żołnierzy. \Y dnłu krytycz­
nym miał odjechać na kurs gazowy do W is 
dnia, a gdy zgłosił swTij odjer/kł prztdożoncr.u 
komendantowi Latoi/i, podp. Siegmondowi 
tenże me powiedział, że nie pojodzie do Wic 
dnia, lecz to  mi* tego samego dnia popiown 
dzid oddział trenu do Widawy. Oołtarżony 
przyj«ibrav.^, że Siegmiund nie z-nien.3 sauio- 
wohrfe rozkaccn kcaiHmny. W Walawie otrzymał 
od k*pżtn»a Bolda rozkaz prnyłączenia trenu 
drngioj batwryi do trenu pierwwzej bateryi. 
W krótce po przyt.iycin do Sadogórj’’ doniósł 
mtn jeden z po^ioficcrów, że żołnierze eiŁitro- 
wigęieracy ibbżają się z tyin, pytają o Komen­
danta ! żądają wydaała broni.

Wkrótce potem ijofclal uwięziour przejj jed­
nego % o. i k. ponczników i aaprewadzony 
do koszar, gdde jot zuajdowsł się jego do- 
w ólea bateryt W drodze dowiedział się od 
jednego aTOtryackiego oficera, że piechota wy- 
d.^ła bitwę. WłaJeiw/ cel .wyjrfawy nie byi mu 
znany. Ockarżony tylko domyślał się go. 0  
MuShictou wiedział jaż <Inia 15 lutego, że od- 
iiml <m łwój oadział do rozpor^ą fc^aia pol- 
sHk-j ó ł j  zUrąłnej. Osfcnriony przyznaje, źo po 
swojem uwięzieniu dowieorei&ł sie, że poLski 
korpus p o r to w y  nowzuył postanowienie przej­
ścia do Mufnft-.Liejgo.

W końcu pAeriudimM kapłtuim legionów
I.ewartowakiego. Przedstawił on obraz sto- 

ifltnków ł  wanrnkó#, wSród jakich wychowy­
wała się rałodzKt polska w Roeyi 1 p rz y te c ^  
osobiste wspeoEBArnda s  swoich lat młodocia­
nych.

Nu toiu n.ł®rawę i^-ze cwano.

| To żywo zaititcrosdw anió słę zPmi spra-
! wami i wiadomości, podawane przez pismit 

:utejs7.e, jakoby były już w toku  1 okow a- 
n ia  w spraw ie utw orzenia zw iązku, obejm a- ,
jacego w s ^ s ik ie  grnpy pdsłrfe , wfckaznją
na to, żc pewne grupy narodowców me- 
mleckiob in/. tjraz prz.Tgotownją yTtmi da ; 
kampani’. mającej na celu zenełnneciei 
wszelkiej odpowedzialności za óntsz<' n- 
kształtowanie się stosunliów parlamentar- 1 
nych na Koło polskie. Kilka pism tutejszych 
donoe: zres7,ią, że rzekomo

aam iestu ik , hr. H ayn , je s t upatrzony  
przez rząd

j clo wdrożenia rokow ań m iędzy i zadem a
j Polakam i. Jutxo rozpoozj bają się narady , 
. poszczególnych stronnictw , celem przygn­

ie wania sesyi letniej. Obradować b"-ą 
j Kiemcjy Czesi i Polacy.

Kornisya parlamentarna Koła polskiego 
zwołana zostata na gerazinę 11  przed pc- 
łudniem .

W IW"! w®■#*»■****:

Położenie parlamentarne bez zmiany.
(T d e g fP m  „N ow ego  F m y e r a  K rftJt"}.

>; WledeiS, 3 HpPa.
M h ^ g y  i l e  prayniórsł żadnej 

W f c lK F  ą r tŚ K ji parlamentarnej. W pra- 
w ł t i a  w  pujfeflimic]» zjaw iła sic do‘b'- znaez- 
n b  3rt$5 nrzedista'" . i ’■ ran-
ta m r ,  afe

. >alt  MHMcrąt; s;:-  ,j 1 .lane
rokow ania

dr*. Ł cn-j»a  z przys-ra, „;anir stronniclw . Ter- 
mfu ayw anra, p a rtam  n tu  d latego  tale. 7.0- 
s ^ ł  przesunięty , ab y  udzielić 'dr. Peidkrow i 
TtftfżnoSfti do now ych r,iłcowań. Ale po do- 
^W5»dczpniaeh oar.lnią.h dwóch .m iosię r  
Phrj ba nikt, mo lu Jzi sio 00 df> Tr^rn^T u 
rokow ati. To też r/mc m ożna, że Jlioma ż ’v.r- 
idćtowey, niem ieccy n ad rab ia ją  miną. i s 'a - 
r tją  się wywe tać -  ra jen ie , jakoby  pcłity-

ka icłi odniosła hiesłychane zwycięstwo. Na 
ogół koła pa-lameDtarn.e zdają sobie z tego 
sprawę, żo
przesilenie gabinetowe i parlam entrrne Js% 

nieie nadał
iv calcj pełn ili że widoki uzyskania jakie­
goś poroznmfenia między stronnictwami 
jrrzez utrzymanie dra fjeidlćja w mzędzie 
znacznie si”' rogdVszyły.

Na razie kwitnie tylko f>1ntka kuli arowa, 
k tó ra  oczywiście okrąża przedewszjCdkicitL 
Koło .polskie i bardzo żywo zajmuje się 
kWestyp, czy radykalno grupy, Idióte swego 

/ąśu  wj-stąpiiy z Kbła pcl^kiogo. znów po­
łącz:; siei z Kolom i csry najbliższń posiod-ic- 
nic. plenarne odbędzie s:ę

, •'*' w Wiedniu, c~y v; Krakowie.

0 & w o fa m < £  c a r e m  w .  k s .  
M ic h a ła  A le k s a n d r o w ic z a

(T eU ęftM  J fo toog*  'Kufrfttra Kn>k.'‘)j

Brrlm, 3 Hpca. HH9o^ed Pest* Amesi z Kijotra:
Japodskic we/ika, pod przewodniełt/eta fenorala Kato, wylądo­

wały we Wladywoatoka ct*!em popierania akcyi brygady czesko-sło- 
w e f e j  pt neciw bdszewikou-

Wielki ko, ffidhal Akkaandrewicfe znsteł obwołany carem i wraz 
x Ctwlwiri r Stowaksmi mszerofe w  Moskwę.

Zatopienie angielskiego 
okrętu wojennego.

Londyn. (Rcutor) A d m ira lic ja  dor.osir 
Okręt sep ita lo y  Ln.ndozmry Cae-tłc ( I M 32 
to n  pojem ności) został dn ia  96 czerw ca 
wieczorem  ugodzony to rpedą i zatopiony. 
B rak 2154 ludzi z załogi.

Londyn. (P cu te r) S ekreizrz  adm irnlicyi 
podaje eo następu je  do w iadom ości: D nia 
27 czerw ca o go&z P . ^  w. w  oaaalen iu  
116 p u l n a  zachód od F a s tn c t zosta ł an­
gielski ck ro t szp ita lny  L:i.ndoveiy CastlO 
ugodzony torpedą! przez nieprzyjacielską 
łó d i podw odną i po 10 m inutach zatonął. 
J ech a ł <m z K an ad y  z  pow rptełn rto A nglii 
I stfutkiem  teg o  n ie  nrinł na  p o k ła d ło  an i 
rannych , an i cheryeh . Jo g o  załoga składała; ; 
si«2 z 164 zo ftjerzy , ora1® z 80 K anadyjskich 
Łanitaiyuazy i  14 pielęgniarek . I  tych  253 
osób dotychczas ty lk o  24 pozostałych urzy 
życiu przybyło  do po rtu  na pokładzie łc Izi 
podw odnej. D ochodzenia są  w  tokn . J e s t  
możłtwem, że jaszcze w ięcej osób B ęłżfd 
w yratow anych. J e f t  godnym  uw ag i, że w  
tym  w ypadku, podobnie jak' w  innych i o- 
dobnych, niem fecka łódź podw odna m iała 
praw o zatrzym ać o k rę t szp ita lny  5 przeszu­
kać go, m im o ho jed n ak  łódź1 podw odna wo* 
l a t !  sMrp^ffo4fn.e okręt.

(Ze stroni? uiemjcotfitfj prz.oczą. jak-, o y .
1 k rę t ..Laudow ery O astle‘L p ad ł ofiara to r­
pedy  naerateckiej, w skazując, j^k o  przyczv- 
uę k a tas tro fy , zderzenie się okrętu  z  miną 
angielską. —  Przyp. Red.).

Ukrainę prosi Niemców o zbrojną 
pomoc.

(Telef. ud ltoffrsp, „Nozv. 'Ktfffffrn
Lwów, 2 lipca. 

„D lo“ d'onosl 7, Odecsy, że celem uspokoje­
nie rozruchów włościańskich, ministerstwo Ly- 
90guba proeilo Niemców, aby w każdej guser- 
nii utworzę If jedną latającą kolumnę, złożoną 
z batalionu wojsk tiiemiochś ’ ■ c:.tcrcrh samo* 
chodów pcnccTnych.

7 /y m ia n a  t r a k ta tó w  fo k o jo :v y c l i
n i em iecko-nkra »w*!kt ch.

Budapeszt. /Ttk wł.\ \z  K?t“ donos! z Ber- 
lina: Nieiuiccko-ukraiń ś.iu^lokummiy pokojo­
we już zostały wyndenjotie. Wymiana tT cli do- 
kumontów nuędzy Austro-Węgraroi a Ukraina 
ma nastąpić w najbliższym czasie.

D yr*usjA  gab in etu  ukraińsk iego .
'Telefonem od kor. „Now. Kury er a krak.“j. ■

Lwów, 2 lipj^n,
| ..łiknińskJe Alowo11 donc-i 7. Kijowa pod da.

S czerwca: Dabuiet Łysoguba podał sio do 
( dyn i yi. Utworzenie nowego gabinetu poru 
1 er on o uUraoitkiem u sjcy iirśc ic-ic iera liśc ie j Dy 
i mitrowi Markiewiczowi. ->:*p



Str. « „NOW I KURYER KRAKOWSKI* j. Nr. S '

Zbrojna interwent,ya Anglii w Sosyi?
\
* (Telegram „Nowego K ury era Krak.'1). 
t Sztokhoim, 8 J pca

Wodhig wiadomości londyńskich, rząd angiel­
ski postanowił zbrojną interwencyę w Rosy’. 
„Naszo Stowo" na swojo pytanie, wystosowano 
w  taj sprawia do zastępców Anglii i Franty! w 
Moskwie, ot*zymało odpoafedź potwierdzają­
cą. „Nasze Słowo" donosi jednak, że Amerj ka 
sprzeciwia się tej interwencyl i że jeszcze zaw­
sze działa tr d**chu ugodowym

Koalicya obieonte bronić 
P.osyę na ładzi? i morza.

Londyn (Reuter). W angielskiej Izbie niż3Zjj 
lord Cecii, w odpowiedzi t a  interpelacją 
Kinga, potwierdził, że prawdą jest, iż rząd ro­
syjski odmówi! ratyłikacyl niepodległości Fln- 
landyi, przyznanej jej uprzednio, gdy znajdo­
wała się ona pod zarządem sowietów, mających 
teniencyo antyniemieckie, oraz ie  rząd rosyj-

Ćj rocz lekko fannyęh,

K o m u n i k a t  n u s t r y a c k i .
Wiedeń. (13. K.) U rzrdow o ogłaszają dnia 

2 lipca:
Czyność artyleryl jest na całym  froncie 

wiutikim bardzo ożywiona. W zmogła się ona 
dzts rano m iędzy Brentą a Pławą i nad dol­
ną Pławą do znacznej siły. W ciągu dnia 
wczorajszego nie byfo większych czynności 
piechoty.

Szef sztabu generalnego.

, uBitwa na Adryatyko.
i ^ Wiedeń. (B. K.) Urzędowo ogłaszają dnia
' 2  lipca: W godzinach porannych muły oddział 

naszych torpedowców na morzu połnocnem 
AJryutyckiem natknął się na przeważającą licz 
bę nieprzyjacielskich torpedowców. Wywiąza­
ła się walka ogniowa na krótką odległość. Jed­
nostkom naszym udało się trafić jeden wielki 
nieprzyjacielski koutriorptdowlec, który zaczął 
płonąć oraz drugi kontrtcrpedowtec ciężko 
tnzkndrć. Nieprzyjaciel przerwał walkę 1 z o- 
gpomną szybkością cofną! się do swojej podsta­
wy,, Jfasre jednostki ńórijoyy tjyko całkiem 
nl«Bkcźnó ujzhnJzenla. OpTóc 
strat żadnych nie było.
l i e u t u n i J k a t  w ł o s k i .

Wiedeń (K R.) Sprawozdanie włoskjogó szta­
bą; geńefślńfegó ż dnia 1. lipca. Na płaskowyżu 
Asiago waleczfic w ojski naszego 13 korpusu 
wczoraj rano znow podjęły ofenzywę. Wzięto 
szturmem potężny Col de Rosso. Przez cały 
dzicA była góra Col EcLelle widownią zaciętych 
walk, a wreszcie nasze możne wojska pokona ■ 
ły zacięty opór nieprzyjaciela i stanowisko zo­
stało w naszym ręku. Około południa I pod wie­
czór nieprzyjaciel przedsięwziął dwa silne ataki 
na Monte di Yal Bella, ale masy nieprzyjaciel­
skie, przerzedzono ogniem naszej artyleryi, zo­
stały powstrzymane przez naszą piechotę i zmu­
szone do odwrotu. Straty, które nieprzyjaciel 
poniósł w dniu 29 i 30 czerwca są nadzwyczaj 
wieikic. 88 oficerów i 1035 żołnierzy. wzięliśmy 
do niewoli. Nasze stra ty  są meznaczne.
H o m n n i k a t  n i e m i e c k i .

Berlin. (B. W olffa) Urzędowo ogłaszają 
'dnia 2 lipca:

/ZACHODNIA WIDOWNIA WOJNY.
- Grupa v'ojsk ks. IWpreclita: Na wteJu
miejscach frontu silno ataki oguia aieprzyja- 
clelskego były wstępem do przedsięwzięć 
nijferzyjacielsktcb. Odparto je.

^prupa wojęka u ie m ic ck irg o  nn-icpey  
trenu: Na «tch’6d od Olsc i na południa od 
ftb n c  ©żyr,łon? czynność wywiado w sza. Sil- 
n ifjii*  ataki częściowe nieprzyjaciela na 
półudnie ód Qufcque i na zachód od Chateait 
ThKrrj złamaliśmy na naszym obszarze

Corucznii: Udet zw yciężył w w e5cc napo- 
wiflLrzuej po raz 3^ i 33. Pcrucrnik Kroll po 
rqp 2& i 29.

- Si-.;-,*u Ludendorff.

ski u rządu niemieckiego zaprotestował prze 
ciw używam u wybrzeża morskiego przez łodzie 
podwodne, przy poparciu obecnego rządu fiń­
skiego. Ponadto lord 0 3cil r-św‘adczj'1 interpe­
lantowi, iż gdyby ze strony Rosył nadeszło we­
zwanie o pomoc na lądzie 1 morzu przy obro- 
ns'e obszaru rosyjskiego przeciw Niemocni te 
żądanie to byłoby przychylnie rozważono.

Piany 3 iereńsklego.
(Telegram „Nowego Kury era Krak.").

Genewa, 8 lipca.
Paryski „Journal" publikuje artykuł o pla­

gach Kierońskiego, w którym stwierdza, że Ki 
reński działa w tym duchu, by mocarstwa koi 
licyi wysłały wojska do Rosyl, około których 
ry chło skupiłaby sic armia rosyjska. Berneńskie 
koła maksymafetyczne nie wierzą, by Klereń- 
ski istotnie bawił w Londynie i twierdzą, że 
jakiś samozwaniec, w porozumioniu z rządom 
angielskim, wystąpi! na konferer.cyi eocyallstów 
w roli Kierońskiego.

Br. Fidler zapemstąpi!
Dr. Banhans następcą?

(Telef. od koresp. „Now. Kuryera Icrak.")
W iedeń, 3 lipca.

W kołach niemieckich obawiają się coraz 
bardziej, by Kolo polskie tde weszło w ścisły 
związek z Czechami i południowymi Słowiana­
mi. W związku z tem zwiększa się w tych 
kołach skłonność zgody na ustąpienie dra Sei-
JkiiL.

Z trrecn Landydrtów, o których w zeszłym 
tygodniu była mowa, mianowicie szefa sekcyi 
Riedlii, hr. SyIva-Tarouca 1 br. Bachausa. 
W tei chwili poważnie przedstawia się tylko 
ta ostatnia. Br. Banhaus był przyjęty przez ce­
sarza na osobnej audyencyi i konferował z nie­
którymi z cbecnych w Wledhki członków Ko­
ła polskiego, co o tyle niema znaczenia, to 
preze.sa Tertila chwilowo w Wiedniu niema.

Glos urzędowy o zamachu 
Stadnickiego.

Lublin (B. K ) Biuro prasowe gen. gub. o- 
jjłasza dziś ksmunika-t, w którym  twierdzi, iż 
"rewolaoyc „Naprzodu" o planowanym jakoby 
zamachu stanu w Warszawie okazały się zgoła 
nieprawdzlwemi. Zaprzeczyły jej publicznie w 
prasie warszawskiej wymienione Drzoz kores­
pondenta „Naprzodu" osobistości, a przede- 
wszystkiem rzekomy „przj^wódca" spisku p. 
Władysław Stadnicki, oraz posądzeni o współ­
udział: ks. Maciej Radziwiłł i p. Ludwik Kul­
czycki.

C. i k referent prasowy tv Lublinie otr: rtnu- 
je nadto od portpiPkowwika von Bue.lowa-Stolle 
cos. niem. zastępcy przy c. i k. generał guberna­
torstwie w Lublinio wyjaśnienie,. iż twierdzenie, 
jakoby niemieccy oficerowie albo urzędnicy 
brali udział w owym rzekomym zamachu, po­
lega tak  samo na bezrozumnym wymyśle i zło- 
śliwem kłamstwie, jak wiadomość o samym za­
machu, który wywołał bez/wątpienia w społe­
czeństwie polskiera raczej wesoiośćfjaniżcii za­
niepokojenie.

Hr. Czerum u cesarza.
Od naszego korespondenta.

Wfidcń, 3 lipca. 
Wczoraj hr. Czernin był na posłuchaniu u 

«ŚU jp . Jest to jogo pierwsze posłuchanie oJ 
esasu powrotu Czernina z Abazyl.
, n mmtm*. i. '■'».......mm

Duto ty w bńl32Cty>d(ici niewoli.
Sztokholm, 3 lipca.

Według doniesienia petersl*. ag. tei. gene­
rał kozacki Dutow został odcięty od Sybiru 
zachodniego i dostał sic do nicwo‘»-

Zamach na wodza brygady czecho­
słowackiej.

Berlin, 8 lipca 
Z Petersburga donoszą, że na przywćacę 

czesko-ałrwackiei brygady w Ornaku dokona 
no zamachu. Kiedy w racał z rady wojennej -
z Aleksiejewom, jakiś nieznany sprawca dał do 
niego strzał rewolwerowy. Pir.vwódca bryga. 
dy czesko-słowackiej jest ciężko ranny.
■    ■ '   ' ■....... uma ili.'̂  1

Sen. Landwehr wspólnym m. eter’ n
Budapeszt, 8 lipca- <j 

„Daily Hlrlap** donod, że wkrótce na miej. 
sce Buriana ma zostać zamianowany współ- i 
-/on ministrem skarbu  prezydent wspólnego 
urzędu żywnośdoT ego, generał major Land.; 
vehr. ■;.!

Zjazd dyplomatów Anglii 
i Niemiec w Szwaj caryi.

Bazylea (Tel. wł.). „Baseler Natiomałzcitung*' 
o pogłoskach r sprawie rzekomej akcyl poko-i 
jowej donosi, że powstały one n* tem tle, i l  
do Szwajcaryl zjechało rówuw*eśiiife łdlku wy. 
Boko poloiunych dyplomatów nf*mecŁicn i an 
glelsUch.

Choroba hiszpańska w Bndaptude
i w Wiednia.

Budapeszt. (Wcg. B K.) ,,'DoB Hlrlap** doi 
nosi, że także i w Budapeszcie znały  odo«n 
bnlone wypadki, t. zw. choroby hiszpańskiej.

Wiedeń, 8 Hpoa
W Wie Ima od lrilka dni panuje suni In­

fluenza. Niektórzy lekarze sądzą, że Jest ta 
t. zw. epidemia hiszpańska; inni t-iordrą ie
jest to zwyczajna influonza, która szerz]’ się 
pod wpływem niepogody, a takżu wskutek nie. 
dostatecznego odżywiania się ludność jest na 
nią mniej odporna, niż w czasie normalnym.

Zjazd delegatów polskiego 
Tow. pedagogicznego.

Lwów, 8 lipca.
Wu wtorek rozpoczęły się obrady walnego 

zjazdu delegatów polskiego Tow. pedagogicz­
nego przy bardzo licznym udziale. Po zaga­
jeniu przez prezesa, dyrektora Pióikiewicza, 
zabrał głos wiceprezydent Zoil, szląc wyrazy 
uznania dla. Towarzystwa Pedagogicznego, 
które z dumą może patrzeć na dotychczasową 
działalność na polu kształcenia młodzieży w 
duchu narodow] m. Z kolei nastąpił referat 
posła dra Głąbińr-kiogo o zadaniach szkoły 
ludowej w chwilach podniosłych, kiedy idzie­
my ku własnemu wolnemu państwu. Drugi re ­
ferat o uiateryalnem położenia nauczycieli, 

wygłosił p. Sicmeki.

Umwcrsj let ukraiński w Kanie fen.
Lwów, 3 lipca.

Z Kijowa donoszą, że w Kamieńcu Podol­
skim z jnsienlą ma być utworzony uniwersytet 
ukraiński z dcc  na \cj działami: hiatoryczno- 
filologioznyni i przyrodniczym.

»: W*
W edług doniesienia „Golosu K ijewa", 

na Ukraini cotv,arto, po ogłoszeniu samodzielności 
kraju, na gwałt już 3S średnich szkół ulŁraińskkii, 
Poza tem mają Ukraińcy tymczasowo dwie w yż­
sze uczelnie (w Kijowie i w Kamieńcu Podolskim;. 
Ortografię przyjęli Ukraińcy toraz niomiecką, tak, 
in narodowy ich bohater, Ezcwcżenko, nazywa się 
odtąd Schewtschenko.

"■■■■WL.i lo jlh ■ II jiim aaMo— POP— —

Salon mód „STEFANIA"
(Kraków. Szpiial.ia 32, Hotel Poilera)

pokca P. T. Paniom najmodniejsze ka-, 
BelllSZe i wykonuje wszelkie roboty w za- 
i:res ten chodzące w  cenach przy- , 

ód stępnyeh.
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! | K S Ę 3 f ,i? K !f t  J .  C Z E B S E C M C e a  | j
I I  iaw 'Ic| tlsSAęsrnia S;;iiłk: wyj. Polskiej \ [

!] KflAKOW, RYUEK GŁ L. 11 j)
| |  poleca: | |
ś A lbum  ] .  C h e ł m o ń s k i e g o ........................
5; A. K. P r a s z k i ............................................
t :  EsttirccH J. Mapa Rzeczypospolitej Polski 
; l  B ^Izgc: Kawalerskie jrosy.odarrtwo . ■ •
> | Eąkowski K.': Dzieje Krakowa . . . .

’-C *r : w *
: j Chra mowrki l :
I!

« oprawne .
linek Krakowski . . .
7. epoki roiraniyrmu •
O trze  nasz A ugusta 
Cieszkowskiego . . . .  

Chełonle^uK ł A.s D ech dziejów Polski .
| |  C zeska M .: E l o c .............................................

D aniłow ski G .: M arya M agdalena . . .
I ;  „ „ W  mifo;,..i i boju . . .
| :  Kisielewzk" 7  : Juliusz Syren, powieść .
: :  r onczynski T .: Głód szczęścia, powieść 
Śi » ■ lei romans, powieść . .
I I  w » Śmiertelny bieg, powieść
5 5 w » M arya Leszczyńska . .
f i  » •  » n oprawne
§§ Ligocki E t L rg u n a  m o r t a .......................
|  5 Panenkowa : W alka G a l i c y ! .......................
jjjj StaęhlewlcB P.r Po’ boży 12 ilcztr. w tece 
f i  T irn O B jk l S t l  Historya literatury poi.
[ j  0 tomów.........................
: •  T e tm a je r  K .: Aniid śmierci, p o w e f  '  . .

* .  N i Skalr.em Podhali. 6 to*
i :  mów r o  . . . r  , .  . .
5 5 * » Poezye wydane . . . .
j : Wasylewskl: U księżnej Pani . . .  1
| i  N * > n ro w ln o y ą  o k s p e d i c y e  p o c z ta ; o d w r „ ln (o  f i
'"'tKMtłotołtKftttiifittłiiiiłiisMsfłtłiiiiiiturtfłrististnpłiiiiffraorłintsotimtfsisłii f

Ą n w raty „ M I N I M A * ? ”
o.hrc.niin przeciw egrtiRWI sa potrzebniejsze obecnie, r.ii 
kiedykolwiek. W ciasadi, kiedy iraty w to'1 arach, na- 
szynach i nrzjdseuih nie dadzą ifc Jswsłowaf, niezbędny 
jest APARAT, ltóry stlnmi p:,iar zaraz w zarodka.

Najidealniejezom aparatem jest „MlnlOłZ*.' 
IilWtll]'; (przeszło 49 000 potwierdzeń n raszenia poiarn: 

br*e*z'o 102 wypadków uratowania tyeia ludz­kiego:
przi ?*ło 500.000 apara tów  w utyciu.

Inform ncyi nclzieln bezpłatnie z największą gotowością 
Józef SLau?.r w Krakowie, Librowszczyzna 7/a. kierownik 
obwodowy T jw . dla budowy aparatów  , M i n i m a x ‘ 
 P fó łka  z ograniczoną poręką w W iedniu. 47
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T a n ie j  n i ż  kvs2.tfd2.ie i

H o w & f t ! ; * ,
Ju ż  d a łi  ogó ln ie  
z n cn y ,w y !” ez.nio 
.  nassej p o lrk ic j 
f irm y  poc’-.odzv 

CV, T-St 
,H J M A X “, p ra­
ktyczny przyrząd 
8!a każdego Jo 
zeszy vanis. skóry, 
pasów, o b  iw isj 
płótna, p łacht wo­
zowych, worków 
itp. Niezbędne dla 
wszystkie1’.. P .  Ina 

gwańincya. P o lsk i sposób 
u ży c ia !  Cen# i  łztuk i z  roz- 
m aitem i igłami, zwojem nici. 
K 4-7Jkjfflhrzesvlką, 5 sztuk 
K 21— /Z a  zaliczką o iO  h. 

drożej. F a b r .: 32
Dom  H andlow y

P i e r o ż e k  i  S k r ^  
K raków , u l. K arm elick a  9, 

Oddział 21
Prawdziwo ty’i o  z  wybitą 

i as: firmą na rączce.

B K ia a r a ^ a  3
R .  W T * j r  ; ń 8 4 » ,

,  u lic a  '‘ta js lc a  L. 8
po^ca roazień 4wieże wędliny, bogato zarpy- 
trzeny bufet, wina, wódki, domowy kuchnię. 

Bilard,
C e n y  u m i a r k o w a n e .

T A B A K O N
f roieit zastępczy fyioitia.
B adanyprzez lekarzy w W ar- 
szawic.W iedniu.budapeszcie 
i Berlinie i uznany za nic- 

szlcodEwy. 15 
D o fujld paczka 60 h. 
D o pa^,:erosów paczka 70 h. 

Zastępstwo na K roków :

VaLi-yaii Hupczyc
^ ra k ó w , n l  jagielioilska 7.

FAEBY
do m nteryi i jedw abiu we 
wszystkich kolo. «eh prze­
wyższające wszystkie L to it- 
jące gatunki, p a c z k a  na 

230 gT. sukna 60 hal. 
P a s t a  terp en ty n o w a  do 
bucików, m asa  f ra n c u sk a  
do podłóg i wszelkie po ­
k o sty , la k ie ry  oraz fa rb y  
chemiczne i ziemne poloca

L. WEINbUNG
K raków , ul. G rodzka 26/a. 

T c lrfm  l r 96. 38

, , P A T E N T U
do sprzcdp& ia na
przyrząd do podróży 
koleją  umożliwiający

„$P A N IE “ !
Artykuł milionowy po­
jedyncza fabrykacya
Cena 15.000 iCoron.

Z G Ł O S Z E N IA

EMIL JAJRCSZ
KMitÓlłf, Ślcmiradr* 

lde^o 7 . 21

Z je d n o c z o n e  f i r m y

D R O B N E R
KRAKÓW

D ział a rty s ty o B ay : Produ
keye włoskiej szkoły nowo 
czesnego m alarstwa. G !ó 
wiń W ita Stwosza, rzeźby 
grećkie i t .  p . — D z ia ł go­
sp o d arczy  : Farbka do ira - 
teryi, do bielizny, — Szczotki 
Pędzle — P asta  cło obu-.via 
S ’raz — Proszki przeciw 
robactw u i t . p .  •— D ział 
m e d y c z n y : A rtykuły sani­
tarn e  do użytku dom owego 
Bidety — K ozrty  pokojowe 
O parcia dla chorych — 
Hcg.-ry i I, p. — r a d  
sp o rto w y : K rzesan o  polo' 
we -  Leżaki — Czapki 

drzewa i t. p. — D tla t  
T o ale to w y : P eifum y— W o­
d a  kołouak i — GrZebieale 

Pudry  i t. p. 19

K U P IĘ
w agę 5 — 10 ldg- nżywaną, 

stojącą z ciężnrkami 
Biuro dzienników i oglosziń

hu» i h  iiojc;3cj
K R A K Ó W , 45

u l  Jag iellońska I. 7.

PWRTMTY lakę pamlatki
po p o ln y c h  bohaterach wykonuje CS 
w miejscu i na zamówienia z prowicyi B i

Zakła! powiększeń Zyg. Sarzyńskiego
Kraków, ulica Sławkowska L. ć. I piętro,
■ —  vis a vu  Saskiego Hcżłelu. ■'»)

TECBHICZHE O n P M  FJ
Pcć rtdi&cpą iiiz. A, HuAtitfa i tn&, Ał._R_

1. GÓRSKI KAZIMIERZ:
Przedsiębiorstwa .oiejskię

2. POMIANOWSKI0K. .'LOF. l^R,: ,  v
W v d o cią g i......................... ..... a,, .‘f . '  . '  i 150,i
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P ierw sza w  kraju fabryka pościeli i zakład tap icersko- 
dekoracyjny oraz m agazyn porlyer, tiranek, dywanów, 
m ateryi m eblowych, wsypów, skład pierza, puchu itd.

■ n  i
Własne pracownie tapiccrsire i pościelowe, przerabiają
wśaolką nżywaną pościel, kołdry, meble tapicerskie, 
jak otomany, materace, v garnitury salonowe i t. d.
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ŝas \3ssxiS^sissZ^?^^JSvS^*i -̂S3niX^si&'^sasi^c^assssS!avK7Bi!rxssBt'Wt:t'£,ŝ SttjUsauĘis
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N a j w i ę k s z y  s k la * i  a p a i a L ó w  i  p i z y b o r ó w  k o ś c i o !  A y c h

T!Konstanty Witkowski
f c r « ł f e “i w ,  m I .  WH&na f » s ( e s f io ik ;  £5S$e|-7c«.’j}=

3 p o le c a  p o  c e n a c h  m & żiiw ie n a jn iż s z y c h  I w  w ie lk M  V /H ,a i;ze :

Oruniy, kapy, cl.ihnatyki, stuły, sukieiiki,-cho- 
rąsjwie, sztencl.Tiy, baldachiny, kielichy, puszki, 
mottslrancye,’ acl->n25sk?, aksamity galony,

• .ir£ n d z i« 5  G ic .

K er: liki u-b brelir,..7 k ^ .i:b r ,e j vr Kł’i» ; 'e k s |tn
12
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O b r a z y  p i e r w s z y c h  
m i s t r z ó w  p o l s k i c h  j a k : ,

A x e m o w i c 2a , ,■ F a i a t a ,
F  i l ip k ia w ic z a ,v G  r o t t a .  
K o s s a k a ,  M a l c z e w s k i e g o ,  
W e i s s a , W y c z ó ł k o w s k i e g o .

W Y S T A W A  G B R A Z Ć Y A /

JJ
C Z W Ó R K A u

K R A K Ó W , U L . S I F .N N A  L . 2

u

P .

ci a! ej Brchdte.f^Matejki, :£ 
Giem-rarizkiago, Tondo^g':

i w. u ■ :'V.
• . •• y j i

W y s t a w a  o t w a r ł a  o d  9 — I ; 

i 3 — 6  p o p .  >

Ł  O s t a s z e w s k i  &  R> M a y a r
krśLićk;, kynek L. 5. — Telefon 2435.

p o le c a ją  9

B L U Z K I

E T A  M I N O W E ,  

H A L K I  J E D W A B N E ,  

B Ę K A W I C & K I ,  W S T Ą Ż K I .

T O W A R Y  O R 0 B IA Ż 6 O W E

ł-oszukujc się 
kobiet

do radoneaik tdttn 
nllra. Zfłrn«rii do 

B lues. a h s t o w e f  o 
s N « t u h  Kory era  

Krakowski ero“ [ lica 
KanncMa 16. ,

Potrzebna stróżka
u n z . Z l̂asr.ać aięy Zwće- 
o y »  te, ni. F rnaze „ ilaego 

L X, Wilia Szarotka,
puner. 20

6  K B jjW  K IĆ CZilSCH ,
wóz dĘżarm y apizcdam, 
Z neriyniee, Draaina 1. 9. 

od 1- 3. 14

W E S O Ł Y  F U f i T
Zal i r a  lowarzyfka, zawie­
rająca na i$ kartach pyta­
nia i oJpow iiln . W m la  
jedynie S in ro  dzlznnitioa  
„JtaS ca"  w D b re a i ł  

C iia C zt] . 5G 
Cena ogzamffciza już z prze 
syłką p 1'jon.i tylko 3 i  
uÓ bal (i aaprzednarconi 

z n a s z a ;  opust.

^ S ^ c a w s n l a
uLrań p e lfe tó w ,  

mundoiOM’, p rzyjm uje

A, B R O S S
Kraków, Kioryaiiska 44
tu t obok Promy Florytn- 

•kicj. 25

S a a r o w d f o M f l u i n
z ostało z*.

(daakir i okrągłe'!! rćiuych 
df Sgu.i iacb o as gwoździ o 
Ov podeszew bajecznie ta­
n u  a  1 ałdej ilości dla Ir.ip- 
aAar, kółek solniciycb i kon- 

scunów.
,J ,B .  100* doadminUtracyi
,_jow.^o £uryau ŁtaŁagJ

0
i O O © o o o o u c o ? t n o o « T  s »

0

l MAGflZYH BKRYfi OASiSMiOH a
Cradejawski
Kr«Uv, Grodzka 

p o\eea:

Nr. 5-7
29

e

koalyumy, płaszcze, su- |  
knie, bluzki, halki i. t. p. |

O o c s  a o e o G i i  < i o o t & o d «  < o /

„H E R B A T A ”
przy badaniu yrzez c. k. U n a J  dla baJ^Au. 
'rodkĆw spbływćtyfcb, zotła ł uznany jik o  
nieszkodliwy ala zdrowia i znacznie lepszy od  
innych surogatów, wysl?rczy dać 2  lyżećzki 
na szklankę gotowanej wody a zastępuje 
w zupełuości n a j l e p s z ą  herbatę z runi cm.
Cerni u  1  BCr k rum em  3  K 60  L , bez n u au
2 U 80 hH flanki proszę przynieść zc sobą.
Na prowiccyn wysyłam na’ainiej od ISO litrów litrów, 
ponieważ iWMojuiycŁ b . 'K  n j  mam.;Prry zamawianiu 

proszą posłać zada'ek łub beczką. 33

K a i i A l e n  L u d w i ń s k E
FAEItt&A CUKIERKÓW I aHEKEATOMU", 
t r a k i  v ,  Bracka 5. Sklep. F ilia  Karmelicką, 18.

Eni. Rudolf POPFiR
przedsiębiorco dla oiwistienia nlektry- 
cznego i wyiekisgo przeniesienia siły

K r a k jw ,  M a rk a  2 7 . M ljd z . te l. 4.84.
«ylianu|o wszolkiago rc<zs|u  fnotalae. e cłaktry-
s z n a  w szczególności dli filn-yk tartaków, eorzŁlii, 
kopalń, gcspodarstiv rolnytl*. tvi!i. jvił?.cóv/ i t. d. — 
SflgidO w a rsz ta ty  o le M rc tsa im ic z n c , l-Surłowna 
j c z ęó c io c rj s p rz e d a ż  wsii)lkl8;<> r sS z s ju  nt*- 
!o rj,. lÓ J  c lo b tra tsc ia n ic z ry c h , ^ n a m u - n a s z y n  
n c t o r i e  ekefa. d la  g r q u i  u a t c y d  I M J ł u o s e g a .

Większe pAedsmbiĄ-Błwoj^StSA
.iryczne w Krakowie po

szukuje FZO !:ERA do au­
tomobilu eiożar rwogo, oraz 

flMiayalety-Palabza.
Zjjlos.^er.ia pisemne z poda­
niem. warnnków i oc pisami. 
świadectw n  Admioistrccyi I Grciwp,, po w. Jablorśów. 

pod .Przemysł 62* 621 Śląsk austr. 16

TiZ 
xy»

przymie pracą w GaEcyrL
ZgłoBZiiftin:

K L t l i S :  A D A M
pojmuj »trzy cicAMd

K u p i  s l ą
kasę;
trwałą—Iskajtoa 
sa kub tLtfan. i

dyg O r 4 b r . il i*. 
Zgłoazsaigdo wdmłaWtfcgjfii 
.Iłowego KOryew* k i . .

u w e a > 3 e e e » e e # e i

1 W s ż n n !  Aa Składnic i kółek n k t a p k !
^ -  mmmmmm _   SS3
fTj
^ podpisana firma poleca dokąd zapasy zlarcząt

|  Smary dc wozów. - Wazelin? n&lmcią. - Tłuszcz
|  a w y k a S i S k i  „ T n u c ł t a ’1. -  B l l m

g Farhy do hieśenia. - d-f IsisHztiy.,
Szczo tk i ryżowo- - Karń:łifi do b ą ^ a w iia ia  r s z e r lc y . m

Ba£tq do o&uwia. » S>;•  *

PRiEPM aanzA w s z e u ie  zakupy i zum um y !■ 

ftan b łn r Buczkowski |
$ D om  E zp er te w y , K r a k i n ,  Itr. fca iM M  2 S ' t r / c  «  
-oettopacw oa— m s w k  j  o t a s m  w m M ł i w t w i

87 K s i ę g a r n ia  /.
J. C 2 ! £ Q N E C K I £ ^ 0  W  K R A K O W IE

przeniesiona» *  *»»w do ffynkti pŁ i. 11.

IC CO'

H n n e  s z a s ? n e i  d f s ź y s a z
ttyiuU^j usŁwŁmr wejay, — u ą j u  łapacze dawniejsaa 

, zapaąy, jestem w  ataiJe i IŁr* i  W  -xc t o a n g
j a k  itn tjjtf  s a p a s  i ia r ? z y  po następującyok cenadh spntaflrrft

ZwaraŁ niklowy płaski Boskopł z  łańcuszkiem i triciockiam . 
K2G'—, ton sam wzLmcniacb idący IC 32'—. Gm 
.udwtłjmm kryty,,pięknie arawimwau o-ó-kou, rtaeb If 46 —
" iloar, Lol mamwy ju- dd Cyt 'Iwan nwrkl , U | j  * '  U » 
,Vol»* E ?0-—,, ten wan kryty K 80'—, stalowy 4mmU 
K b'> —, lcppej u  <kórk» K 80—. srebra/ nsk kryły 
K 70'—, Icpwj rui JcBtuleniseh K 100 —. BuntU? u j ś y  u ;
K 30’—. Pudzik szafkowy w piękucj drewnianej oprawie 

i i  ar ściec v  oŁrą*ły;z kinazy kiemdo nakr^iuiia k  43r—. Zegary 
ścienne szafow i, ładenszkowe ”a wag z nadzwyczaj pinkncml rżnś j a m a  
cyferalub. J  s pćlgodz. buiem ECO'—. Srcbm, sog.łdŻHneaazs. k 11'— i 
smeryk dobie-z fw v . K łw —. BrzyUry po K *•—, C- --, S — no 16-— Ł

Maszynki du ł  łóźów K^ŁJ —. Magiynki do 
lamoC de&u K 12 do IC’—. iŁu/dcń U. 
brzytwy K. *  50 Aparaty H  ".óczi * K  ą  
tO, BarmonM po K 4.' 60, *4), ic-
■ loński modo], jadcorzgdowe K 83, 90, 100, 
uwuitę 1 owe K tuO. osrzjuc ■ ze smyczkiLm 
K 40, 60, 60, PO do 150. ustne harmonijki 
i-o K 2'60. 4, 6, do 12, Klarnety 6 klas K W),
8 klap E 45, 10 klap K 60. Zw  ilutezki ben­

zynowe E 12-—, na knot K 5'—.

fl Dla kupców przy więkazym tdblcma i bo* — Wysyłka za pobraniu* pi.  oo» , 
U w cm. — ]) i pola za poprzednium nad_aniem kW ńf — Towsr nia tdpo
i) wi-dni wymienia aię łub wraca pieniądze. — Ryzyko wykluczone.

EKSPORTOWY
. h  ^  W K et# KBAKÓW, b a r k s lF i.

Cenniki zegarów, iiiiłzisryi 1 przyborćw zsgdrinlstrzowskich darao lepłatale.
mm
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